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Ojciec św ięty raczył zamianować Ks. Prałata Dr. 
Józefa Lubelskiego Dziekanem Infułatem Kapituły Tar­
nowskiej.

Uroczyste wprowadzenie w zaszczytną godność no­
wego Infułata odbędzie się w sobotę 27 listopada o godz. 
8 w kościele katedralnym.

Z okazji wysokiego odznaczenia, składamy Ks. Infu­
łatowi Dr. Józefowi Lubelskiemu najserdeczniejsze ży ­
czenia.
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Niezwykła rzecz.
W mieście naszym pracuje przeszło .3 tysiące służących, z tego 

połowa w domach niechrześcijańskich. Położen ie  sług, zwłaszcza 
w dzisiejszych czasach, jest  niezwykle ciężkie. Ciężkim jest p o ­
łożenie m aterialne, nierów ne cięższe położenie moralne. Chwyta 
się coraz częściej tych dusz zniechęcenie do świata i życia, 
wzrasta  w nich gorycz.

W tych w arunkach zepsuta a tm osfera  m oralna działa na 
mniej odporne. Prawie codziennie widzimy, jak  żyęie wyrzuca 
ofiary zmysłowości na bruk. Działa między sługam i agitacja bez ­
bożna, planowa, skierow ana przeciwko ich przyw iązaniu do reli- 
gii. W prawdzie sługi bronią  się, wyniosły bowiem z domu g łęb o ­
ką religijność, odznaczają się przeważnie w spraw ach religijnych 
zdrowym rozsądkiem , ale opór p rzy  działaniu rozlicznych czyn­
ników destrukcyjnych może słabnąć. Potrzebują  umocnienia.

Parafia  ka ted ra lna  urządza dla sług  rekolekcje  przed  u ro ­
czystością N iepokalanego Poczęcia. W prawdzie m ają  sługi w kw iet­
niu rekolekcje  stanowe, ale może w nich brać udział s to sunko­
wo niewielka ilość, w prawdzie b io rą  n iek tó re  udział w r e k o ­
lekcjach parafia lnych  wielkopostnych, ale nie wszystkie. Spodzie­
wam y się, że w tych rekolekcjach  wezmą udział wszystkie sługi.



W ypadną  w p ięknym  czasie adwentowym, kiedy każdy katolik  
sposobi duszę na przyjście Zbawiciela. W ypadają przed  świętem 
Matki Najśw. Niepokalanie Poczętej tak miłym dla każdej duszy 
czystej i tej, k tó ra  chciałaby być czystą. Czy może być p ięknie j­
szy czas?

Zapraszam wszystkie sługi na rekolekcje. Proszę chlebodawców, 
żeby łaskawie zwolnili sługi na godziny ćwiczeń w czasie reko­
lekcyj. Uczynią przysługę  nietylko sługom, ale i sobie. Dobra 
sługa  jest błogosławieństwem  dla domu.

W szystkich proszę o modlitwę w intencji rekolekcyj.
Ks. Dr Jan Bochenek

p roboszcz  kated ra lny .

Plan rekolekcyj dla służących.
4 grudnia — sobota. Godz. 5 po południu  rozpoczęcie rek o ­

lekcyj.
5 grudnia — niedziela. Rano godz. 5'30 Msza św. Godz. (> 

Nauka. Godz. 6’30 Msza św. Po południu  godz. 5 Nauka.
6 grudnia — poniedziałek. Rano godz. 5*30 Msza św. Godz. 6 

Nauka. Godz. 6’30 Msza św. Po południu  godz. 5 Nauka.
7 g rudnia  — w torek . Rano godz. 5*30 Msza św. Godz. 6 Nauka. 

Godz. 6'30 Msza św. Po południu  godz. 5 Nauka i spowiedź św.
8 grudnia — środa. Rano godz. 5'30 Msza św. Godz. 6 Nauka. 

Godz. 6'30 Msza św. i zakończenie rekolekcyj.

Rekolekcje dla Pań.
Przed uroczystością  N iepokalanego Poczęcia odbędą się pod 

przew odnictw em  ks; prof. dr W ładysław a Bochenka rekolekcje  
dla Sodalicji Pań w kaplicy SS. Urszulanek. Początek 3 grudnia  
w p iątek  o godz. 4 po południu. W sobotę konferencja  rano o go­
dzinie 9 i po południu  o 4. W niedzielę konferencja  o godz. 9'30 
i 4. W poniedziałek  konferencja  o godz. 9, po południu  spowiedź. 
Zakończenie rekolekcyj we w torek  7 grudnia  o godz. 8.

W szystkie Panie, n iety lko należących do Sodalicji, k tó re  p ragną 
ukojenia  i nieco skupienia  przed  świętem  Niepokalanego Poczę­
cia zaprasza się do wzięcia udziału  w rekolekcjach.

D o m  K a to lic k i.
Trudno o życie rodzinne, jeżeli rodzina nie ma swego domu. 

Trudno, jeżeli musi się tu łać  po obcych kątach. Życie rodzinne 
w takich w arunkach  się nie rozwinie, nie będzie ciepła m iło śc i
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Trudno w dzisiejszych czasach o pełne życie religijne i ośw iato­
we, jeżeli parafia , jeżeli wioska nie ma domu ku temu, albo je ­
żeli się szuka lokalu z trudem  i kosztem. Nie będzie rozwoju, 
albo będzie rozwój skarłowaciały . Dlatego taka  ważna dzisiaj- 
r z e c z : budowa Domu Katolickiego. Dom Katolicki — to wielki 
kapita ł na nasze lepsze ju tro ; tutaj będzie się rozwijał umysł, 
zdobywał nowe horyzon ty  wiedzy, będzie szlachetniało serce, b ę ­
dzie tężała  wola. Tutaj pogłębia  się wiara, rośnie miłość ku ro ­
dzicom, budzi się zamiłowanie do pracy, a w duszy utrw ala  się 
pokój. Słowem Dom Katolicki skupiając u siebie wszystkich lu­
dzi dobrej woli, dalej organizacje, bractwa, ułatw iając  odczyty p o ­
gadanki. czytelnie, przedstawienia, obchody, biblioteki, godziwe 
zabawy to zaiste  ośrodek  wiary, kultury , pa tr io tyzm u, rozrywki, 
to rękojm ia dla rodziców dobrego wychowania ich dzieci.

I w łaśnie o taki Dom Katolicki — wuoska Tarnowiec doce­
niając jego walorów — walczy od lat wielu. Obecnie p rzystąp iła  
do dzieła. M iejsce  ja k n a jle p sz e  pod b u d o w ę w  środ k u  w si, 
na p lacu  d a w n ej p rzez  w o jn ę  sp a lo n ej k arczm y, o fia ro ­
w a ł R om an  K siążę  S a n g u szk o , k tó rem u  na ty m  m iejscu  
w d z ięcz n a  w io sk a  sk ła d a  n a jsz c z e r sz e  „B óg z a p ła ć ”.

Powołano do życia Kom itet wykonawczy budowy Domu Ka­
tolickiego, w sk ład  k tó rego  obok przewodniczącego Ks. P ra ł.  J a ­
na Bochenka weszły następu jące  osoby : Ks. Franciszek Gawlik, 
p, p. Banek Ignacy, Banek Józef, Brach Maria, C hłopek Maria, 
Cadzidło Wojciech, F rączek  Stanisław, Drobot Jan, Jasiak  Józef, 
Konieczny Ben., Mazur Jan, Masłówna Maria, Najdała Franciszek, 
Skorup ianka  Helena, Wajdowicz Roman, W ojtarowicz Stanisław, 
W rona Władysław7.

Komitet odbył dotychczas cztery  posiedzenia.
Na koszta budowy pojedyncze rodziny zadeklarow ały  sk ładki 

miesięczne. Zbiórkę za miesiąc październik  p rzep row adz il i : Ks. 
Franciszek Gawlik i p. Mazur Jan  — sołtys, k tó ra  dała  646 zł. 
Na zbiórkę w miesiącu listopadzie zgłosili się: p. Banek Ignacy 
i p. Konieczny Benedykt.

Komitet niniejszą drogą przesy ła  wszystkim Ofiarodawcom 
serdeczne „Bóg zap łać” za pierw7sze ofiary i prosi o dalsze.

Równocześnie Kom itet budowy zwraca się z gorącą  prośbą  
do wszystkich serc ofiarnych o poparcie  wysiłków7 najuboższej 
wioski parafii kat., k tó ra  najwięcej ze wszystkich grom ad  odczu­
wa b rak  tak iego  domu. A sam a dziełu nie podoła, bo 75% ludności 
to biedni robotnicy, zdani na łaskę  i n ie łaskę  sezonowej pracy.

Najmniejszy zatem grosz Komitet przyjmie z największą



4

wdzięcznością, a szlachetnych ofiarodawców po ogłoszeniu w „Wia­
domościach Parafia lnych“ wpisze do „Księgi P am ią tkow ej“, by 
wspominać ich w miłości bratniej.

Ofiary przyjm uje Kancelaria  parafia lna  oraz zakrystia . Na tym 
miejscu Komitet budowy sk łada  serdeczne „Bóg zap łać“ P. Inż. 
Edwardowi Okoniowi za łaskawe, prawie bezin teresow ne p rzy ­
gotowanie planu domu kat. i gotowość pokierow ania  budową.

K om itet b u d ow y Dom u K ato lick iego  w T arnow cu

Św. M I f*© Ł/% J.
Zbliża się doroczna tradycyjna  uroczystość św. Mikołaja, t a k  

pięknie i radośnie, zwłaszcza w śród dzieci obchodzona. Ma ona 
cha rak te r  religijny, związana jest z uczuciami naszymi k a to l ic k i ­
mi. A oto w ostatnich dniach pojawiły się na wystawach „ży­
dowskich sk lepów ” rozm aite przedm ioty, z w yobrażeniem  św. Mi­
ko ła ja  i odznakam i związanymi z naszym kultem  religijnym, ja ­
kimi są :  mitra, pasto ra ł.  P rzeto  wyjaśniamy, że nabyw anie  tego 
rodzaju  rzeczy w sklepach żydowskich jest naruszeniem  naszych 
uczuć katolickich. Żywimy za tem  przekonanie , że żaden z k a to ­
l ików nie będzie nabyw ał tych przedm iotów  w wyżej w spom nia­
nych  sklepach, w ykorzystu jących  nasze uroczystości religijne do 
swoich osobistych celów i interesów.

Z ksiąg parafialnych.
O c h r z c z e n i : 1) K rystyna K m iecik z R zędzina. 2) E ugeniusz L ibiszew ski 

z D ąbrow y. 3) R om ana A ichalska , ul. Ja sn a  43. 4) W ładysław  S m aluch  z  G osprzy- 
dowej. 5) Jan in a  W olak, ul. Lw ow ska 35. 6) H alina Sak, ul. N ow odąbrow ska 119.
7) Jan  C ieślik z Szynw ałdu. 8) D anuta S iko ra , ul- Ja sn a  43. 9) S tan isław  N az a re k . 
ul. Ja sn a  31. 10) N. S tarzyk , n ieżyw ourodzone, ul. Lw ow ska 94.

Z g ła sz a ją  z a p o w ie d z i d o  s ta n u  m a łż e ń s k ie g o :  1) W ładysław Kozioł 
z T arnow ca  z K az im ie rą  B igos z R zuchow ej. 2) C zesław  P ółkoszek  z Klikowej 
173 z W eroniką W aryas z Klikowej 173. 3j Jan  O bal z Łękawicy 299 z B rygidą 
Budzik, ul. T uchow ska 12.

M a łż e ń s tw o  z a w a r li:  1) S tan isław  Ciochoń z Lisiej G óry z Zofią K opacz 
z P ogó rsk ie j Woli. 2) W ojciech K uta, ul. P lac  pod Dębem z A a r ia n n ą  P ab ian  
z W ierzchosław ic. 3) W alenty Ł yszczak, ul. K likow ska 13 z Zofią T ra g a rz , ul. L i­
m anow skiego  12. 4j E dw ard  T rybulec z G um nisk  z K a ta rzy n ą  A ira sz  z G um nisk.
5) Ja n  Albin, ul. G o ld h am era—K oszary  z W łodzim ierą F idurko  z R zędzina. 6) B o­
lesław  H a ła s tra  z K rzyża  z Ja n in ą  K o tra , ul. B rodzińskiego 31.

Z m a r li:  l) A a r ia  A m broży z O leśnicy. 2 ) P io t r T o ta  z P o rę b y  Spytkow skiej.
3) Józefa K asprzyk  z R zędzina. 4) Jan  C isek, ul. R obotn icza. 5) A a r ia  S trz e sa k  
z W ierzchosław ic. 6) A a r ia  P ita ś  z N iecieczy. 7) Jan in a  W itek, ul. K asprow icza 12.
8) Jan  Sera tow icz , ul. N ow odąbrow ska 6.

CENA EGZ. 2 G ROSZE. PRENUM ERATA ROCZNA 1 zł.

R e d a k to r  o d p o w ie d zia ln y : K s . D r  J a n  B o c h e n e k. — N a k ła d e m  U rzę d u  P a ra f. K a te d ra l. w  T a rn o w ie .
D ru k a rn ia  Diecezjalna w  T a r n o w ie .


